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Ż Y D Z I  M A j Ą  B A R D Z O  M A Ł O  P R Z Y M I O T Ó W ,  A L B  
W S Z Y S T K I E  N I E M A L  W A D Y  N A R O D Ó W  N I E  Ż Y D O W ­
S K I C H .  C Ó Ż  M O Ż N A  P O W I E D Z I E Ć  O  T A K I M  N A R O D Z I E , 
K T Ó R Y  W  W I E K O W E J  S W E J  W Ę D R Ó W C E  Z N A C Z Y  
T Y L K O  Ś L A D Y  Z E P S U C I A  I W Y Z Y S K U  I N N Y C H  N A ­
R O D Ó W ?  N I K T  S I Ę  T E Ż  D Z  I W I Ć  N I E  M O Ż E ,  Ż E  N I E  
M A M Y  D O  Ż Y D Ó W  Z A U F A N I A *

G o e l h e .

r . K o k  X I

N o w a  o e n s y u a  w  M a d r y c i e
Rząd ewakuuje 301.000 osób do Francji

W o j s k a  r z ą d o w e  n i e  c h c ą  j u z  w a ! c z y ć

A Y IL  A, 23.11. Specjalny w y­
słannik H avasa  donosi, że lewe 
skrzydło armi> fen . Y a re la  złozo 
ne z dwuch kolumn rozpoczęto 
w czoraj nową ofensywę w  M a­
drycie w  kierunku na most „P rin - 
cesse' i dzielnicę L a s  Delicias,

w nocy z soboty na niedzielę 
ewakuację ' starców, kobiet i 
azieci z M adrytu. Ewakuowanych  
przewożono na zarekwirowanych  
w  M adrycie i okolicy samocho­
dach osobowych i ciężarowych. 
W ładze m adryckie wystosowały

O fen syw a poprzedzona była s il- zapytanie ao rządu francuskiego, 
nym ogniem artyleryjskim . We- czy nie byłby skłunny udzielić
d ług  otrzymanych około godz. 
16 wiadom ości o fensyw a rozw i­
ja ła  się pomyślnie.

Radu ohrony stolicy rozpoczęła

ewakuowanym  schronienia na te­
rytorium  F rancji, kzęd  trancuski 
ugodził się na przyjęcie 300 tysię­
cy uchodźców z M adrytu.

„ G w a r d i a  Ż e C e z n a ”  n a  c z e ś ć

obrońców Alkazaru
B U K A R E S Z T  23. 11 

„W szystko d la ojczyzny'
Partia  
która

jest snadkobierczyn.ą „Gwardii 
że laznej", postanowiła wysłać do 
H iszpanii delegację, celem w rę ­

czenia dowódcy obrony A lkazaru  
miecza walecznych. D e legacja  w 
składzie 8 osób opuści za kilka 
dm Rumunię. N a  czele delegacji 
znajduje się szef partii „WszystKO 
dla ojczyzny" gen Cantacuaino.

wiadczyć, ze wszelki opór w M a­
drycie jest bezcelowy, gdyż pow ­
stańcy są całkowicie panami sy ­
tuacji.

Z Barcelony donoszą o czynio­
nych i przygotowaniach pod 
jęcia regu larnej kom unikacji lot­
niczej z Sowietam i. Kom unikacja  
ta otw arta być ma w  ra jb liższych  
dniach.
darzyła się ciężka eksplozja, któ­
ra  pow n '-'ie  uszkodz: , ‘ maszyny,

skutkiem czego krążownik jes* u- 
nieruchomiony.

Eksplozla na pancerniku
L C N D Y N , 23.11. Z G ibraltaru  

donoszą, że w  sobotę wieczorem  
na his ańskim 1 ążowniku rzą­
dowym ..M igutl Cervantes“ w y- 
> Spowodu tej eksplozji puszczo­

no fa łszyw ą pogłoskę, jakoby w ło­
ska łódź podwodna im ała uszko­
dzić ten krążownik.

O d d t a ł  k o l r e t

Przeszedł do narodowców

„ W s z e l k i  o p ó r  | e s t  b e z c e l o w y ”

P A R lZ ,  23.11. (Teł. w ł.).  Do 
A lican te  przybyło w  ostatnich 
dniach kilkanaście row iec’ c ii o- 
krętów. N a  pokładzie tych stat­
ków przybyły sowieckie oddziały  
„ochotnicze" K tó re  niezwłocznie 
skierowane zostały na odcinek 
mądry cki. Am basador sowiecki 
przy rządzie L a rgo  C : ’ illero  
w yca ł odezwę, w  której w zyw a o- 
brońców  M adrytu do wytrwania. 
O dezw a kcnczy się hasłem „M a  
dryt s ta r ie  się grobem  faszyz  
m u".

Podięte na terenie Katalonii

chotniczego d la  M adrytu nie po 
wiodły się. W  ostatniej chw ili o- 
chotnicy „katalońskiego ba ' al.o 
n u " odmówili wy jazdu na front.

Między zbuntowanym  oddziałem  
a kampanią, która eskortowała  
batalion na dworzec, doszło do 
strzelaniny, w  czasie której po 
obu stronach pac”.i zabici i ran ­
ni. Sform owany przed kilLu tygo­
dniam i batalion ochotniczy w  
W alencji który bra f udział w  w a l­
kach o Madryt wypow iedział 
również posłuszeństwo i w rócił 
w  tych dniach do W alencji. Żoł-

próby sform o trama oddziału o- nierze tego batalionu mieli oś-

B ER L1N , 23. 11 (te l w ł.).  Spe 
cjalny korespondent niemieckiego 
biura in form acyjnego, który znaj­
duje aię z wojskam i powstań ,zy- 
mi w  M adrycie kom urikuje, że w  
dzielnicy między Uniwersytetem  a 
Casa del Campo 120 uzbrojonych  
kobiet w  m undurach m ilicjan lek  
dobrowolnie przeszło do naródov  
ców. Są to przeważnie 15 i 16-let- 
nie dziewczęta. Zakomunikowały 
o>nt, że zostały w brew  w oli zapisa 
ne dc czerwonej m ilicji z rozkazu 
komunistycznych w ładz wojsko  
wych. W dzielnicach M adrytu  
znajdujących się w’ rękach czerwo 
nych panuje głód. N astró j wśród  
ludności fatalny. Dale j kooiety o- 
powiadały, że w ufortyfikowanych  
blokach domów rządzą rosyjscy  
komuniści. M ilicjantki tw ierdzą

że żołnierze hiszpańskiej czerwo­
nej m ilicji odg ryw a ją  wyłącznie  
rolę „mięsa a rm atn iego ', gdyż 
wszystkie kierownicze stanowiska 
są obsadzone orzez komun.stów  
rosyjskich.

Uielki KonRuts Bnfi4
„A. B. C.” na gwiazdkę

1) Konkurs gwiazdkowry „A . B. C.“ jest dostępny d la wszystkich  

Czytelników pisma.
2 ) N a  konkurs „A  B C.“ przeznaczono 50U nagród.
3 ) Wszystkie nagrody zostały nabyte lub zaofiarowane wyłącznie  

pizez firm y polsitie.
4 ) Pew na ilość nagród opejm uje kolporterów w  W arszaw ie  i na 

prow incji za wzorową sprzedaż pisma.

5 ) Podział nagród zostanie ustalony przez Komitet w  składzie de­
legatów Czytelników i wydawnictwa.
Przed ukończeniem konkursu zostaną wym ien:one na łam - A 
„A . B. C ." poszczególne nagrody (fu tra , palta, radioodbiorniki, 
m ateriały bieliźm ane i odzieżowe i t. d .) z podaniem ich w arto­
ści i źródła pochodzenia.
Z  pojedyńczych 25 liter umieszczonych na kuponach należy  

u łożyć 'zaan ie  i oócyfrow aną odpowiedź wraz z kuponami prze- 
. słać do kantoru „A . B. C ." A lt je  Jerozolimskie 3a z podaniem  

dokładnego adresu.
8 ) Brakujące numery można będzie kompletować w  kantora© 

„A . B  C “
U W A G A  Dziś na str 2-ej drukujem y pierwszy kupon, który 

natęży wyciąć i zachować. W  konkursie biorą udział wszyscy czy­
telnicy. Jedynym warunkiem  —  zebranie wszystkich 25-ciu kupo­
nów, które będą dwukrotnie w  kolejnych numerach az do 16-go 

grudnia b. r. włącznie.

6)

7 )

S p r a w a  p -  R z y m o w s k i e g o

Sąd honorowy orzeknla
c z y  p l a g i a t  J e s t  c z y n e m  h a n i e b n y m

Spraw a p. W incentego Rzy­
mowskiego, komunizującego człon 
ka Polskiej Akadem ii Literatury, 
który zarazem dopuścił się nie­
bywałego p lagiatu, przepisując

Tragiczna śmierć polskiego lotnika
Z g  n ą ł  w  K a t a s t r o f i e  p o d  F r a n k f u r . e m

B E R LIN  23 U  (telefonem) Dziś Wyróżniał się wybitnymi zd. Imościa- 
w godzinach rannych w pobliżu1 mi lotnika d ugod; i itani owca, spe- 
Frankfurtu z wysokości około 1000 cjalnie zaś w t. zw. lotacl ślepych, 
mtr. spadł i rozbił się doszczętnie Do Niemiec wyjechał m *ea paroma 
samolot, w którym znajdowali s ię1 dtuami w sprawach 11 a-.diowycłr ja- 
lotnicy: Jan Zawoja i Horsf Schrb-1 ko przedstaw.ciH jednej z hut ślaa- 
der. Obaj lotnicy ponieśli skich, które po śmierci ś. p. inż. Rze 
śmierć na miejscu. W  chwili uderze- wnickiego, znowu poniosło wielką 
nia o ziemię, nastąpiła eksplozja, stratę.
Szczątki aparatu spłonęły. Na ratu- j _________________________

Zwycięstwo o. Wilnie
Dziękczynne modły młodzieży

Wiino — (Telefonem od własnego korespondenta)
W ileńska młodzież akademicka 

okupująea od 7 dni „Dom  A ka ­
dem icki", postanow iła przerwać  
głodówkę. Decyzja ta zapadła na 
skutek zapewnień metropolity wi 
leńskiegc ks. arcybiskupa  
brzykowskiego oraz b. b. rekto* 
rów  Un. S. B. ks prof. Falkow -

neK natychmiast pospieszyli okoliczni 
mieszkańcy, jednakże wszelka pomoc 
okazała się spóźnioną. Po uga~zeniu 
pożaru wydobyto już tylko zwlęg '0 
ne i zmasakrowane do niepoznania 
szczątki obu lotników. —  Na miej­
sce katastrofy^, przybyła »pecjal“ i 
komisia z mjr. Stieglitzem na czele, 
która zbada przyczyny wypadku, fa 
p. Jan Zawoja jest Polakiem. Pomi 
mo młodego wieku posiadał wj sokie 
odznaczenia polskie i zagraniczne.

D w i e  u r o c z y s t o ś c i

W  Krakowie i Zakopanem od­
były  się ostatnio dwie charakte­
rystyczne uroczystości. P ierwsza, 
to szumnie reklamowane o fic ja lne  
otwarcie kolejki linowej na K a­
sprowy Wierch, a druga, to w rę­
czenie dyplomu członka honoro­
wego Polskiego Towarzystwa  
Leśnego, rektorowi U  J , p ro f 
dr. Szaferow i. Jak wiadomo, p ro f 
Szafer, jako przewodniczący Ra 
dy Ochrony Przj rody, przeciw ­
stawna! się ostro projektom wy- 
budów ania tej kolejki. Zw ycię­
żył jednak p. Dąbrowski i w ybu­
dował kolejkę. Koła naukowe jed ­
nak, jak  widać, oceniły należy­
cie stanowisko p ro f Szafera w 
tej spraw ie.

Cudy wyborcze prząd sądem
Przed Sądem Okręgowym  w  

Tarnow ie rozegrał bię epilog  
ostatnich wyborów  do Sejmu. 
Przewodniczący komisji w ybor­
czej, W . Król i jego pomocnik, 
Jędrzejczyk, oskarżeni zostali o 
dosypanie do urn wyborczych

sk'ego, Dziewulskiego i Stam ewi- 
cza, ze wszystkie postulaty mło­
dzieży a między in żądanie usob- 
nych m iejsc dla żydów, zostar.ą 
przee w ładze uniwersyteckie u, 

Jał- względm ont.
W  poniedziałek o g. 11-ej stu­

denci w yruszyli pochoden z „Do- 
mu Akademickiego-* na górze 
B ou ia łłow ej do kościoła św. Jana  
na uroczyste nabożeństwo, p o ­
chód młodzieży na ulicach W ilna  
wii any był ow acyjn ie przez tłu. 
my zgrom adzonej na chodnikach 
publiczności. W  kościele św Ja­
na odbyła się dziękczynna msza

całe strony dzieła Bertranda Rus- 
sela, weszła w  stadium decydują­
ce. Akadem ia L iteratury  posta­
nowiła zająć się spraw ą g lag ia t >. ( 
a sam p. Rzymowski zwrócił się 
do prezesa PAL ., Sieroszewskie­
go, z prośuą o zwołanie sądu ho­
norowego. Sąd ten utworzonj bę­
dzie jedynie z pośród akadem i­
ków.

Statut Akademii L iteratury  prze 
w iau je  specjalny sąd aKademicki, 
jednakże sąd ten nie ma według  
regulam inu kompetencji w  po­
dobnych sprawach, a jedynie w 
sporach pomiędzy akademikami. 
Będzie więc sądził p. Rzymow- 

! skiego sąd honorowy, powołany  
specjalnie w  tym wypadku, a 
fakt, że ten sad złożony będzie z 
samych akademików, świadczy o 
chęci p. Rzymttwskiego załatwie-

260 głosów- W  wyniku rozprawy  
Król i Jędrzęjczyk skazani zo­
stali na 8 miesięcy więzienia 
każdy. Jak w idać ostatnie wybo­
ry nam erają w łaściw ego charak- św po której ks. arcybiskup Jał- 
teru dopiero w śwuetle wyroków Drzykowski udzielił młodzieży ar- 
sądowych. | cypasterskicgo błogosław ieństwa.

nia wszystkiego niejako sposo­
bem domowym. Istnieje jednak  
p a rag ra f regulam inu P A L . prze­
w idujący, że członek Akadem ii 
może być pozbawiony gcaności 
za czyn hańbiący. T a ) im niewąt­
p liw ie czynem jest p lag iat po­
pełniony przez p. Rzymowskiego. 
Jeżeli więc na podstawie wyroku  
sądu honoi owego członkowie Aka 
demii dojdą do wniosku, że p. 
Rzymowski popełnił czyn hańbią­
cy, p lag iator zostanie wykluczo­
ny z Polskiej Akadem i. L iteratu ­

ry-
P. Rzymowski wówczas poświę­

ci się niewątpliw-ie wyłącznie  
swej wypożyczalni książek, którą 
skompletował z recenzyjnych eg­
zemplarzy, przesyłanych mu jako  
redaktorów. „K uriera  Poranne­
go " i członkowi P A L .

Kaucja dyrektoró u zakł. żyrardowskich
upodla wskutek licytacji majątku

Niezw ykle sensacyjny wypaaek  
rzadko zdarzający się w praktvce  
sądowej,, zaszedł w  ostSCU.-ch 
dniach na tle głośnej spraw y b. 
dyrektora sp. ak<\ Zakładów  Ży­
rardowskich z ram ienia koncernu 
Boussaca, Jana Yerm erscha i

w o j n y
W o j n a  d o m o w a  w  H i s z p a ­

n i i ,  b ę d ą c a  w i e l k ą  w o j n ą  i d e ­
o w ą  w  k t  r e j  u c z u c i o w o  u -  
d z i a ł  b i e r z e  c a ł a  E u r o p a  —  
w c i ą ż  g r o z i  r o z r o ś n i ę c i e m  s i ę  
w  j a k ą ś  p o w s z e c h n ą  z a w i e r u ­
cho P o m o c  s o w i e c k a  u j a w n i o  
r a  a * .w e t  n a  k o m i s j i  w  L u n d y  
n i e .  c z e r w o n a  r e p u b l i k a  w  K a ­
t a l o n i i ,  r  t e r a z  z a p o w i e d z i  b l o  
k a d y  to  o w e  c z a r n e  c h m u r y ,  
k t ó r e  z  n a d  H i s z p a n i i  i d ą  n a  

- n a s z  k o n t y n e n t .

R z ą d  s o w i e c k i  z b y t  d u ż o  p o  
s t a w i ł  n a  k a r t ę ,  L m ó g ł  s i ę  
t e r a z  l e k k o  w y c o f a ć  — n i e  
ż a ł o w a n o  b o w i e m  b a r d  w i ą  
ż ą c y c h  o b i e t n i c  i h o j n i e  s z a ­
f o w a n o  s ł o w a m i .  Z  d r u g i e j  
s t r o n y  N i e m c y  i W ł o c h y  d o  
c z a s u  t y l k o  p a t r z e ć  b ę d ą  n a  
t ę  m o s k i e w s k ą  r o b o t ę  1 t a k  
s a m o  j a k  K r e m l  M a d r y t u ,  t a k  
n i e  o p u s z c z ą  g e n .  F r a n c o ,  k t ó ­
r e g o  o f i c j a l n i e  u z n a ł y .  —  G r o

p r z e w l e k a n i a  s i ę  o Kr o n y  M a ­
d r y t u ,  g d z i e  p o w s t a ń c y  n a t r a ­
f i l i  n a  p o t ę ż n y  o p ó r .  G d y b y  
M a d r y t  j u ż  p a d ł ,  t o  m o ż e  S o ­
w i e t y  p o s z ł y b y  n a  j a k ą ś  a w a n  
t u r ę ,  a l e  m k i  t e g c  b y ł y b y  
r a c z e j  n i k ł e  z e  w z g l ę d u  n a  
s ł a b o ś ć  f l o t y  s o w i e c k i e j  i b r a k  
l ą d  w ; , c h  g r a n i c  z N i e m c a m i .  
B y ł a  t a k a  c h w i l a ,  g d y  r z ą d  u  
c i e k ł  d o  W a l e n c j '  A l e  t e r a z  
n a d s p o d z i e w a n i e  s i l n y  o p ó r  t

z g  p o ł o ż e n i a  p o t ę g u j e  f a k t  c z e r w o n e g o  M a d r y t u  s k ł a n i a

s k o l e i  i n n ą  s t r o r ę  —  g e n .  
F r a n c o  d o  b a r d z o  z d e c y d o w a  
n y c h  p o s u n i ę ć ,  a  w i ę c  b l o k a ­
d y  p o r t o w y  e tc . ,  c o  g ro ź*  z n o ­
w u  p o w a ż n y m i  k o m p l i k a c j a ­
m i .  R a d z ą  t e ż  n a d  t y m  n a  
D o v n i n g  S t r : r t  —  a  p  2 
l a k ż e  j e s t  wr t y m  b a r d z o  z a i n ­
t e r e s o w a n y .  N P  i z i w n z g o  
s t a n  b l o k a d y ,  t o  j a k  p o d ł o ż o ­
n a  m i n a ,  l a d a  i n c y d e n t  w  j e d  
n y m  z  l i c z n y c h  p o r t ó w ;  —  a  
w y b u c h  g o t o w y .

Mojżesza Caena.
Jak wiadomo od blisko półtora  

roKU obaj dyrektorzy p rzebyw ają  
za zezwoleniem w ładz sądowo -  
śledczych we F rancji. Po wszczę­
ciu śledztwa karnego w  spraw ie  
niepo-ządków w  Zakłaaach Ży­
rardowskich obaj  dyrektorzy osa­
dzeń’ byli w w ięzieniu M okotow­
skim . dopiero po złożeniu kaucii 
w  wysokości 750 tysięcy ziotych, 
opuścili mury więzienia. K aucja  
ta zagw arantow ana została na 
wielkim  m ajątku ziemskim w  
woj. lwowskim . N a  podstawie tej 
kaucji w ładze sądowo -  śledcze 
nie staw iały  w następstwie prze­
szkód w yjazdow i obu dyrektorów  
do Paryża, początkowo na okres 
3 miesięczny, następnie zaś po 
wielokrotnych prolongatach do 
całkowitego zakończenia śledz­
twa.

W  ostatnich dniach zaszedł jed  
nakże niespodziewany wypadek. 
W ielk i majątek, na którvm zagw a  
rantowano kaucję Yerm erscha i 
Caena został sprzedany za długi 
wierzycieli prywatnych z licyta­
cji i w  ten sposób upadła i zabez­
pieczona na n.m kaucja.


